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Łodzi mlesi~cznle rok. 40,- kwar' 
8J~ie Il'lc 120,-, dla robotników IW€" 

slęcznie rnl;:, 32.-. 
Za odnoszenie do domu doplac:.<t się 

miesiecznie mk. ~ .. -, 
Na prowincli . mii;"!sięcznie m" .( 

kwart,iln!" m:{, 13\-
Ze granicą n'les!ęcznie m3rek 60 .. -

r: t'Jt~w poie~:vńczlf I 

2 markia 
Redaktor przyjmuje 'il1teresa~t6w od 

godzin} 3 do ~ popołudDlu. 

Sekretariat otwarty od qodzfny 3 
do 4 l od godziny () do 7 wlecz. 

R~kopJs6w redakciB nie zwraca. 

kierownik adnunistracii przyjmuje Od 
f.!odziny 5 do 6 popołudniu. 

Sobota Dnia 21 SierpIlitl 1920 1'0 HI. 
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CEN Y ~GtO:'.iZEN: 
,,'Ue jscowo. 

?~jm 3i~ee mk· 5l',,5© Z':I w!er .~ r<>­
jilowV jedno~amr)w'1 (str. 7 1<1115 v) 
!i"'u"t~n'ec If,"'j ~I!'!~. 7."- vvn', nai. 
wniel 'jol\. 4, -, Dh pOSZll tU;Oc"c" 
er"(''' 'I) f('r. ;:0 wvra~ , • .,...." n"~ . 
nr>'d tckstzm T'l·l(. 7. w f: ek:-kf' 
'nk, 8. - p:) ek,cie m'{ 4".- Ul wiersz 
peti10wv Jednołamowv (str. 5 In'nów,) 
!lJel( .. oSog~: m!<. 2.bG za wiersz pe· 
titowv (sf.rona fI amów), Komul!1J .. 

. l<aty mk, 3,50 za wiersz. 
Zac. iejscold'le. 

Z !!"c~<!!ai.8e mk. 1 ... ~,'I! '0 .11j~ 5'\ te', 
nal!!esł;;II',e przed t€k<;~em mk, 8, -
w tekscie mk,10.-,za tekstem mi" 5,-

ne~rogCllqJ~ rok. 4,-. 
.it.a! g~·an1!cznl!. 

100% drozej od zamie jscowych. 
Za terminowy dmk ogłoszeń. komu. 
nikat6w i ofiar administracja n~e 

odoowilIda. 

Re'~ak(la i adm§: umtracja Z~,h@d ~a 37, . nka . o 
Fi!~a admin~stracji Piotrkowska 

Na Ulsadzje ucllwał ZJazdu Związlm Prusy Prowine oIJaluej, wszystkie komunikaty instytucji prywatnych i społecznych 
podlegają opłacie. M'@*W@iWWii 
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\\r przededniu zdobycial?ic leg Jstokll. 
War s z a w a, 20 sierpnia (tel. wl.)-Akcja boha­

terskich wojsk naszych postępuje, naprzód. Licz!,a 
jeńców wynosi w tej chwUi 20 tysięcy. W rzeczywl~­
tości jest ona znacznie większa, ale nie podobna zh­
czy,f ani dział, ani karabinćh.v maslZynowych, ani wzię­

garstkę żołnierzy oraz przez 8udność cywiln~, uzbrojoną 
w karabiny. 

Wojska nasze :.zdobyły Maków i Ostrów i sforso­
wały n!enull c:ałd\ linję BLIlgu ia1Ź do Włodawy. . 

WieCZOrCłll1 obiegały pogłoski o walkad.. w rejonie 
Bielska, Brańska9 a nawet podobno Białegostoku. tych do niewoli ludzi. 

Wieczorem przez Warszawę przeprowadzano gru­
pą jeftc6w bolszewickich, składającą się z 5 tysięcy 
o.ób. Konwojowana grupa ta była przez szczupł~ 

Ludnoś~ miejscowa współdz8ałz z wojskami na­
szemi, wyłapując bandy bolszewickie, k ryjące się po 
lasac:h. 

...... ~ ...... aa .......... ~~ .. am~mn~_~fi~ ...... ~amri*mri~$W~ .. ~ .......... ~~EZ#E .......... =m~~~=m ...... ~~~~~~~~~ .. ~ac~~a 

Rozpoczęcie ro owań pokojo·wych w Meńs • 
War s z a w a, 20 sierpnia (iel. wł.) - "ad szły wiadomości, że ,ierw'sze posiedzenie odbyło się 1j1 b. n. kt6rem przewodniczący komisji rosyjsko-ukraińskiej Daniszczuk zażatdał ro;z:brojenia armji poaskiej. 
W odpowiedzi Polacy zażądali rozbrojenia armji so ieckiej. 

m., 

.w 'MW - mm-

• 
I Pttłlstwowe SZ~lfjla Wl~1d~nI!f\łic~ .t'!) 

w},od"i Pańska IW liS. 
li; tryd~id.mt: pa.z~dz~1!/1iczy~n9 Ul:ackii~, farbiars2to yw. 

koł.c7.alnlczym I mechanlczn,m, 

Znowu 
, 

W a s.n I e. 
Zapis kandy~l.ł.tów (III. kurs l 76 śWladecl wami ~ łliiońc~enjll 

4 ~h klas s~koły średniej luh z ukończenia 7-!u odd7.jalów, 86!wly 
po\'!"uechoej przyjmuje !laollela.rja S"lroły codziennIe, prOl'Z 1118-
dzie) \ świ~t. od goch\iny 10 ran.o do li w ~~ludole . I 

Pod wpływem kr,ytyc'lngo na s7.8rokie ma.sy ze wzglę,1U no oJzernienia d:;,illłaczy ied. 
PDłotenia, w jakiem cb~,'ilowo na, zasługi, 1akie uprzedni<1 nago oho:m VI o~zac.h spole­
POlsl{8 się znalar,h, ucichły tila !(raju poł żyli, ośmielillą czeiistwa, zbliżonego do obo­
s\~:ary, ucichły Waśnie par- sitl w i e2ć taka szerzvć. Wi· zów radykalnych. Egzamin spr awdr.a1ący z .JQzyka pO/S.r18g0. hIslorII. Poł s,{I, 

.!gebry, geornelr)l j rysull!{ÓW wołnoręcl.Ilych odb.,dzie Si'~ w kOll tylne. doc7.nie w zasle?ieniu p:utyj- Bo przecIe ~ad"'[j z autoróvV 
Zdawa~o si et. ~,e ucichły, ie- nem Sądljfl, iż można i ne.leźy tak liczn.vcli na t'm temat ar­

śli już: nie na bardzo dłulto, z cbwilow,vch niepowo hr,eń tylmt6w napewno nie wierzy, 
to chocia7, do czasu, Idedv or~ż~ nas7.eg-o wYviąga6 ko· hby tacy lun7.Jic, jak Dmow­
niebezpieczeństwo od Oh~zy. \·z.vści dla ~rzyszJel l,um;.anji ski - a ŁSlDuudziej bezpllf' 
z;.Y zostanie odsuni~te, kiedy wybOfJZe) i dla przystłego tyjn,V Paderewski, myślelt o 

cu 'Jerpni!:'. T. b. 
Dyrehlor szkoly: 

* * * 
Vh,llPl " dniu dzisiejszym 

prze~unr;ła się na północnym 
froncie do linii Makowa i O· 
strowtl, 'ro oZllacza, iż Mł/ł 
lin)a tirodkowego j dolnego 
Bugu, która przecież mogła 
b.rć ewentualnie wy!(orzysŁa­
ua, jalw punkt chwilowego 
choćby oparcia cli>! coft\il.\cyeh 
się armji bolszewjckich, zosta­
ła w szybkiern parciu napn.ód 
przez nasze WOjska prze!(ro· 
czona. 

Dzisiaj słoi otw(,rern dr,'ga 
do Ostroł~ld l ŁOID!iy. 

A 1ednooześnie, co ze szcze­
g6lnym naciskiem podl,reśli6 
J18Ie~y, szeregi grupy środko­
we1, któreJ punktami wyjścia 
były w dniu ] 6 b. m. D~blin 
i rejon na półnoe od Lublina, 
dochodz1l, iuż do Białegostoku, 

'ra "kclll grupy środkowej 
niewątpliwie lila na celu od· 
el~cie odwrotu - lak to za­
znaczyliśmy w sprawozdaniu 
z frontu wczoraj - armlolll 
bolszewickim, cofającym się z 
pod Warszawy, a tembardzie.) 
tym, któl'e zmuszone będą yv 
pośpiesznej ucieczce z okol16 
Płocl{a i Brodnicy 8zulcać ra­
tunku. 

Ucieczka ta nie powinrJa i m 
!i, udać, leśli ty łko pochod u 
ll8łzeio p031l. Białystok nie 

A. ~ rojan~n"s!ti. 

powstrz.vmaią i3kie3 nagle, zakus,r wrogów - któl"ych okł&du sto~mnk6w u SZtlZytu wsze~,,'O.'lrliu QOllloweJ' walki 
nieprzewidziane przeszkody. nalll orzecie lIie brak i Irt6rzv Rzeczyposprrlite}. z~ro)ncj, 

Dla zabezpipCZtHlIli odwrotu z ka1.deJ naszej sł.bośei go· Nie chcemy dt,i:::iaj weho Gdyi, (p!omii~,n'y in:>. icb. 
WOJskom, których z"daniem towi skonTstać - kiedv za d.zló w to, c;W ~łuszne cz.V też uczciwy patriotyzm, Idór.r 
bVlo sforsowanie Wisł.v po l<usJ wroga zostnną całkowi- niesłuszne I~st zwala.nie winy tyloletnią swoją działalności I', 
1l1iędlY Plockiem 3. l'oruniem cie zniwl"czone, a nieho przy- za sJjczQś'iwie usunięte jut dość wyraźnie 7.adokumento, 
i pr~eeięcie kOl'.vtarza pomo!' szloś\~i Polski rozjaśni się - niedomagania. na jedną grup~ wali,) są oni aż nazb,vt ID,\.' 
skieCT(l, bolszewicy c;hcieli o· uwolni od oi ', ZI{jch chmur. j jednego ezłowie:01, drzy, aby nie 7,l'ozumieli, iż 
depct\Oą6 odd~itlly gM •. Sil~or Zdnwało się, ~e tak ptldzie, Stwierdzamy jednak ?I całą wszelkie zakusy na 7JdObycio 
sldego od Cle~lhanowc.l, led- b(l tal( być powinno. Ze naj. stanowczością, iż szczucie w przemocą wład:r,y musilllyb.V 
nal, llliasto to 7.nowu J8::lt w bal'd'l.iej nawf;t podstępne i jaltiml{olwiel,o. \dź kierunku, ponieść w Polsce pora~,kę, fl 

n3.s:;,om pos ada'! li i grupa nieuchwytne intrygi wysłan Si1l11.1e jadu ni.eligod'y, a rr7."· mogłyby si~ stać w dodatku 
gell. Sikorsldego . posuwa się nlRów wroga Ilip. r.dołają roz· deWSZj5tldem podrywallie au- ł'eworlom Illorz& kt'wi bratniel 
naprzód w Jderunku pó!n'Jcn' bić lednośoi narodowej, jaka torytetu naczelnyeh władz - ro:dewll. 
wschodnim się w:vtworz.vht pod hasłem: jest ohydą, l{tórei społee.zeil- I falt trzeci; 

D.ywersja nief tI,y lI~ci()la w ws~. st,lw i wszyscy dla Oj- stwo to erowa6 nie powinno, Na srod(lwem posiedzeniu 
rejonie DubieIJki i Hl'Ubieszo- czyt.ny! Ze naród caly, a co- 1 e s t w c h w i l i o b e c· Rady m. Łodzi uchwalono 
wa, :lar,oczątkow~na IV tym fi lffiniej legO s61- inteligen- n e j z br. d n i ą s t a n u! wniosek PPt; w sprawie Ko-
celu, aby osh,bJĆ otenzywę 013, strzedz będzie tej naszei A teraz fakt drugi: mitetów Obrony i Straży Oby-
ku północy, napotkała na o· jedności, która ,jedyna. stać si~ Pisma taK :!,W. r;td.vkalne wI\ŁelsJde), w !:rtór.ym mit'idzy 
pór dr.ielnycll naszych wojsk mo~e gW'lrltTloją szczt:tśliweJ podnio;3ły w ostatnich dnia.cll innemi wyrażono protest prze· 
została zl(.,,{alizowana. Pew- przyszłości Polsl<i ltrzyk :r. powodur7.ekomego ciwko mianowaniu Komen-

ne powodzenie ma natomiast Nir-stety stało się inaczt'j. tworzenh" w P07.oań.skiem i dantów StrRży, wychodztkc z 
akcJa wroga w reionie Lwowa Oto garŚĆ faktów, która wy na. l'omol'zu ar,n1i rezerwo- założeniA, ji, JedYllie powoł~. 
j na północ od te~o m!rlsta w jnśni słuszność ost, tniegowel, ldórego celem miało być Jlemi d(, w.vbier,tnill. l<omen· 
okolicy Uhnowa i Bcł~ca. zdania. skoncentrowanie sił zbrowych dantóvlI są instytu01e CIał sa-

Jak jednak głośi dzisiejszy Bolszewicy prlez swoich a- pod rozkazami menerów prn- 11lorzadowych. [ w'ypowiedzia.-
lrOlllunikat sztabu generalnego, g'itHtorów i SWOłą propagandę wicy i użycie tych sit w nal- no równiei takie zdanie: "Ra­
i tutaJ bohatersey· nasi ~oł- drukowaną starali sir~ WflJÓ bliższe) przyszłości do utrwa~ da Illłejsl(a domn~a się, ażeby 
ni erze bron lą się z powodze- wić oddziałom naszym na lenia wladzy vrawiclI wej w w skład Jromendy Straży Oby 
niem, zadaJąc nieprzyiacjeJowi froncie, że w stolicy s7.yko- kralU watelskie w Lod:d wesZlli wy­
powa~ne straty, wycinając w 'wan,y Jest przewrót, mający I wysunęły pisma te mysl łl'pzn'e przedstawiciele wif2k­
pień całe szwadron.y lconnic.v na celu usunj~cie on władzy i!i nici całej akCji skuria.Ją 8ię S;:OSCl robotlliczo) łódzkie l 
Budiennego. obecnego .Naczelnika Państwa. w ręltach-Dmowsklego l Pa~ Rady lVlieJsl{ieJ." 

Nie naleiy ani na ch\, Jlę Echo tej agltacJi znajduje derewsldego. Otóż to lest stlulOwisko r. 
wątpić, iż na południowym dzisiaj oddźwięk w rozn.ai· Nie ulega chyba Wt\Łpliwości, gruntu fałszywe i naw~kr(ls 
froncie s,ytuac)a lada dzień tych ~akątkach 1U-8JU, gdzie że mamy tuta] do jizynienia ze partylne. StanowiskO, iaJn6J,0 
zm.iolll się ta"!ie na naszł\ ko- ludzie cz~stokru6 nawet ucz- zwykłą - niestety - u nas w dzisiejszej chwili zajmewa6 
rzyić. ciwi i nie pozbawieni wpływu intrYil\ partyjną, zmierzalącą nie wo 1no. 
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JaM;e~ wyobr3żaią sobie 
wnioskodawcy działalność ko­
mendantów S O. wybranych 
prze7- ciała samorządowe, je­
śli ci komendanci będą winni 
-podpor7lądkowac Rlę rozkazom 
\".h ber.pośred niei władzy'? 
Czyż nie llró bowali by tacy 
wybrańcy wyczekiwać 7. wy­
konaniem rozkazów na. opinJę 
instytucji. htóre ich wybrał.v, 
wzgJ~rjnie przeciwstawillć się 
rozkazom. jeśli te byłyby im 
Dle na rękę'? 
Uwa~amy, iż Straż Obywa­

telska. iako organizacja na 
podstawach rygoru wojSkowe· 
go tworzona, musi mieć na 
czele ludzi, przez w:yźszą 
wlad~f} naznaczonych i tylko 

swej władzy wy~szej podle· tt'zy przytoczone fakty wzi ą6 Odezwa N'lc'1elo ll[o Woiłza. 
gł;vch. pod leden str,vchulec - i u- U t. II U 

A kwest ja przedstawicieli ~mać lR 7a objaw niepopraw- W 
w komendzie S. O. na miasto neO'., o nart,vlnictwa, któt'':l _ arszaw<1, 20 go sierpnia. 
L6d 'Il f' ?' (PAT. ) Na terenach 08WO bo-

ź . . .oć przecie~ ko· niepomne na przeżywaną przez dzonych od nainzdu bolsze. 
mendantem Jest przedstawic el POISł{(~ chwIlę - zn,owu za· wicldf'go oO'łoszono ~t _ 
robotnicr.eJ Pllrt1i N. P. R - czvna Wisuwać swoJe ohydne ' ,..,) na::; ę,pu 

F · l . l d t '. k' : 6 J.' '. Jąc~ odezwę: p. 1C ma; WIce {omen /ln em mac l, sla wl'lt'me 1 mezgo· Ludu polski! Rz d b l 
- p. Dolecki, cr.łonel{ i dele- dę ." .,1:\ o .sze-

t p P S I t lk . d Od .,' d " l 6Ć WIeki zalał Rporą llołać na-
ga . '. y o le i'n po,ne t.)a no", za to 87.ego I<raiu wojskami swemi 
wicekomendant ll· Ciszkie· spada na pr?J.v wódców, którzy Znslepiony chwiłowem powo~ 
w~cz .les.t. pr~edst~~jciele~n pr:-;ci~ 7.rollUtnJeć "owinni, ~e dz.enie"m, zwleka1<:'c 7, odEo-
Il11e)SCoweJ 1I1teIJgencJl, ale nie dZls rJle !Jora na rO?Jhilame <1 

burżu3z1i ani "s[{raJoej reak- jedności, na wszczynanie waś w1edzl!1 na propozycJe po 0-
cJi", pr~eeiwko którym tak ni. .lowe polsl,iego rZl1dU, -pchał 

t h ł R d M" J ' D na Wars7.iaw~ hordy f1zikusów os ro liC. wa a a y le)S .Ie) zisiaj w dziedzinie polit,v- w złudnei nadziei zdobycia 
występuJe. ki istnieć musi jedno t.vl1w 

* h2sło: Pre.;,,; z partyj rJ ictwen.! stollcy. Nas, prawych gospo-
* * N' > darzy na n/lszych ziemiaoh, 

lech żyje jl'dnosć nl-\rodowal chciał ucz.ynić :owymi niewol­
P07.wolimy sobie wsz.yst1de nikami. ____________ ~tił _________________ 4 __________________ __ 

Ludu polski! Przelichył sie 
rozzuchwalony wróg. Zasilone 
licwymi ocbotnikami wojska, 

objaśllienie 0PlOJl publicznej 
w tej wainel sprawie. To 
~.wycięstwo, które 1est powo­
dem wielkiego świeta w War­
sZ>lwi",jest zwycięstwem 
polskiem, operacje woi­
skowe zosiały wykona­
ne przez generałów 
polskie" na zasadzie 
polskiego planu opera­
cyjnego. Moja rola, ja­
ko też rola oficerów z 
misji francuskich,ogra­
niczyła się do wypeł­
nienia kilku braków w 
szczegc'łłach wykona­
nia. Współpracowaliś­
my z największą chęcią 
w tem zadaniu. Nic po­
nadto. To bohaterski 
naró'd poDski sam sie­
bie uratował. 

11 
e 

J I k· h. stoJące pod lllo,jem dowódz- SZGZfl[Óły zajść w Katowicach. 
Lwem, W piorunowym atalm 
pobIły nieprzyjaciela na połu- Bytom, '20 sierr.nia. (r Nr.) 
dni u i na l.ół/1ocy jodrzuciły \N uz.u-pelniAniu wiadomości r, 

Ponowne zajęcie Ciechanowa. 
go od Warszawy. Rozbite i od - wczoralszyeh wypadków' w 

Zdobycie Brześcia. Dywersja boi- Cięte bandy bolszewickie bła- Katowicach ~twierdzić należy 
halą się jeszc7.e i I<ryją po h{- ogromne rozgoryczenie lurJno­

szewicka na froncie południowym. 
sacu, grab~ąc i rabuJąc doby- ści Górnego Shska, wywolane 
tek mieszkańców. zachowaniem się Jwmendanta 

Ludu polsld! Stań, Jak je- wOlsk koaliCYJDycb, który. 
Warszawa, 20 sierpnia er AT) 

- Komunil{at sztabu general­
nego woisk polskich z dnia 

W reionie Ciechanowa 0:1- Poszczególne ~sit\ przypl'o" 
działy nasze odniosły szereg wadzają całe part je leIlców, 
poważny~1l su!wesów, łami&c walcząc skutec:mie w razIe 
ostate.cZn!6 zgrupowanego tam napotkanego o p o r u. L!c7,' 
prr,eClwmka. ba ieilców, wziętych w ciagu 

den mąż do walki 7. llierzcha- mimo og-losz(inego stanu oblę · 
.1hc,lIm wrogiem. Niech żywa ~.enia, wycofał SIę z v\'o)si<iem 
noga najezdnika nie ujdzie Z za miasto. Wyeofllnit3 się Fran-

20 sierpnia: ' 

Front północny: 
Nasza kontrakcja na PClln()­

rzu doprowadziła do odzyska­
nia Brodnicy i Nowego Mias' 
ta. W walkach pod Brodnicl\ 
nieprzyjaciel st,racił do 400 
zabitych. Pr7.ychwyconych na 
lVspółdzi ałaniu z lJolszewi Ira 
mi Niemców w liczbie 8 roz­
strzelano. 

Miasto C i e c h a n 6 w. które dni ostatnich, w z r o s ~j- a do 
llrzed paroma dniami zmusze- 18000_ 
ni byliśmy opuścić, :;;ostało yv rejonie Hrubieszowa'od, 
llonownie opanowane. W zwi3," dZIały llasze powstrzyllluin 
?;'<~ z powy~s:;;em syt.uacia n~p6l'" w~stępującego a!dyw­
WOJsk bolszewickich, cotalą. me przeClwml{~. 

polskiej ziemi. Za poległycb cuzów za minstp powitaliNiem­
W obronie Ojczyzny Ojców i ey z wielką radością, uważa­
Braci, za zniszczone zbiory, zn jąc Je za swoie zwycię!'ltwo. 
zrabowane zagrody niech ka- Pomimo ogłoszonego stanu 
rząM twoje pi~ści, zbrOjne w otileżenia, o godz. 8 wieczo­
widły, w kosy i cepy, padną rem wyrus7iyły na miasto ty­
na karki bol:;zewików. Wzię- siące ni(,lTlców, glosząc,Vch. łe 
tych ~_v\l1 cem odstawiajcie w id/t rozpra~'I!ić się z Polalcami. 
ręce wład?J naiblizszych woj- Uzbroleni Niemc.v udali się 
skowych lub cywilnych. Niech do "Deutsches Haus", w któ­
wróg w odwrocie nie zazna rym miM..:i si~ siedziba Ko­
ani chwili 'wytC'hnienia, niech mitetu lllebiscytowego, Praco­
zewsząd nań czyha śmierć i wnicy Koypitet.u zmusr.eni byli W r".~onie Płocica po wypar .. 

ciu nieprzyjaciela z -per;y:ferji 
miasta piechota nas~.a ;J po­
ścigu za nieprzyjacielem do­
tarła do linji Strózewo-Cepo 
wo, biorąc jeńców oraz 9 ka­
rabinów maszynowych wraz 
.z llmunicią. Przy obronie 
p rzyczółka odznaczył się do~ 
wódca przyc7,ólka m~jor Mo 
ścieki oraz ludność cywilna, 
Jd6ra z całem POŚ\Ą ięceniem 
i bohaterstwem bruJa udział 
w walkach ulic.znych, pon0-
sząc ~maczne straty, 

Po odwrocie bolszewickim 
stwierdzono nieludzkie znęcn 
nie się nieprzyJacIela nad lu 
dnością i Jeńcami. Wśród o' 
fiar barbarzyństwa bolszewic­
Jdego znaJdują się 4 sanitar· 
Juszki. 

cych na przestrzeni pomiędzy 
Wisłą a granicą niemiecką, 
staie się coraz bardziei j{ry~ 
tyczna. 
Oddziały naszej l-el armii 

ścigaią nieprZYJaciela, wyco­
fującego się w nieładzie w 
lderunlru na Ostró I~'. 

Front środkowy: 
Zwycięska ofenzywa wojsk 

frontu środkowego rozwija się 
swietnie. Dnia 19 b. m, o g 
22 oddziały 3 dywiZji leglo, 
nów wkroczyły do Brześcia. 
W schodnie forty iuż zostały 
o bsadzone. W Drochiczy niEl 
w/,jęto do Diewoli sr.tab 17 
dywii\li nieprzyjaciels!dei oraz 
częśĆ Rztabu i oddziałów 8 i 
'27 dywhii. W~zystkie dowódz­
twa z naJwy~szem uznaniem 
podkreślają wysoce obywatel­
side i patriotyczne zachowanie 
się ludności cywilnych świe­
żo wyzwolonycb terenów. 

Front południowy. 

Na odcinłm północnym ni~­
llfzviaciel posuwa się ostro­
~nie naol'zód dą7ąf} do opano­
wania Bełżca. Pod Lwowem 
woJska broniące miasta po­
nownie zadaJy dotkliwą po· 
ra~l{ę armli konnei Budien­
lltlgO. W świetnei szarży lm­
waleryiskiel pod Kulikowem, 
oddZIały PUłlL Rumla zarąba­
ły parę szwadronów nieprzy­
iacielskich Hównie~ llod Pi­
kułowcami zręc7lnym mane 
wre m nocnym zdołano otoczyć 
większy oddział Budiennego, 
~muszaiąc go do poddania si/t. 

Na fJołudniowem skrzydle 
s po!<ó 1• O przeprawę pod Mi­
l< ołaje welJJ ilU D li iest.rze wul­
Im w toJm, 

Naczelne dowództwo W. P. 
Sztab generalny, 

ni,.wola. . użyć broni. W ciagu 2-ch go· 
Ludu polski! Do bronil dzin odz,vwała si~ strzelanina 

Podpisano: z rewfJlwerów, J{lłrabinów i 
]l i ł s u d s k i. granatów ręcznych. Niemcy 

Warszawa, HI sierpnia 20 r wdarli się do restauracJi na 
llarter'i.e, ,.blaH sprz,,:ty ete­
rem ~ benzyną i podłożyli 
ogień. Na pi~tro zaś rzucili 

Op\Ula [Cno W~J[and . 
Warszawa, 20 sierpnia. (PATj zapalone wiechcie słomy. Gdy 
W rozmowie z korespon płomienie dosięgł.v wszystkich 

dantem francuskim p. Gellty pięter, a obrońcom wyczerpała 
o operllcjach. które doprowa- si~ amunicll'l, musielI się pod. 
dzi1y do pogromu armJi bol- dać. Tylko niektór.ylll udało 
sr.ewickiei, znakomity generał się zbiedz. Ci, Irtórzy dostali 
francuski Weygand, szef szta. się w r~ce Niemców, zostali 
bu generi1Jn.ego. marszałka w okrop ,y sposób pOI,uleczeni. 
~ocha, ~yra~lł Jl1ed~u:;wacz ' 3 ?abito na mlejsc.u. KiUru do 
n!e S~OJą oplTI1~ o dZJałalnoś· gorywa w WIęzieniu. Jednego 
CJ nasze~o naczelnego ,do- z P,dakr)pi, przy !{tórym zna.­
W\~(l7;twa ! generałów polsinch. lezlolJo broir ::3iehel.·h0ibwehra 
,Ze w,zględu na r07,~aite 11 f')Zstrz/'l!r,łn. Dr. Jarzyka, przt>­

sl!o\IV~nla czynnlJió-yv Dl~odpo. wodn10ząeeKo komitetu okro­
wledzlalny~h, rozsIewaJących pnie pobito. Ttum, ld6ry się 
fałszywe ] t~ndencJJne po- wdarł do Iwmitetll zdemolo­

Dookoła sprawy pols iej. 
. ~ 

gtoski ,? cha~akterze naszyc.~ wał całe urzą1zeni~ i znisz­
op.e~lIcJl. r.~mle~ZCZ8..m;r w M- czyI ukta. Nast~pnie o godz. 
łosel WyWIad l OpInlę gene- g wieczorem część demonstran-
rala. . tów udl'lhl się do redakcji ga-
generał Weyg;and powIe- zet. Redakclę "Gazety Ludo-

d~lał, co I!astępuJe: "Wspa- woj" doszczętnie zdemolowa­
n~ale .zwyC1t;stwO polskie p~- 110. "GazetQ Robotniczą", "Gór-

Bruksela, 20 ~ie!pnia. (PAT). była sparaliMwana przez za­
HaT8s. Rada mInIstrów posta- rZfldzenia, osłabiające jel sUę 
nowi/a, że Belg,ja zachowa Sprawa amunicJi musi być 
neutralność w sporze rO:3y)sko- natychmiast jasno postawiona. 
polskim do {'zasu podJęcja 1'0- Mocarstwa mus/,lł przedsię­
kowań w MińSkU. wziąć wszedde srodki, ateby 

swobodny przewóz jeJ do Pol­
.ski był zapewniony. 

Paryż, 19 sierllnia. (PAT.). 
Havas. "Journal de Debats" 
wyraża radość z powodu zwy- Wiedeń, 20 sierpnia. (pAT.) 
cię!!!tw odniesionych przez Pol- "Telegrapben Compagnie" po· 
skę, które będDt miały zba- daje z Par,yia: Hza,d francusld 
wienny wpływ na ogóltlą sy- wystosował do rządu niemiec­
tuację llolityczną, Dziennik kiego notę, w której ż&da u­
uważa ,jednałr, że, aby dobro- karania l(Olejarz,V, którzy za­
dzie.jstwo tego polepszenia nie trzymali pociągi koleiowe z 
poszło Ila marne, Polal'y mu- materiałem wojennym dla Pol­
szą odczuwać, iż 7.ftchód, któ- ski. Pruski minister spraw 
rego sprawy bronią, nie jes t w eWDę1rzn"n~h wvsto~owal do 
obojętny na ich los. ambasHdy 'fNl'iCUsldej pismo, 
Obowiązkiem zasadniczym z w.yr, żeniem ubolewł1nia :.': 

fIIO)uszników 1est przes:t,kod.~ić powodu za1ść, ,które pociągnęły 
temu, ażeby obrona Polaków za sobą ofiary. 

LjolJ, 19 sierpnia. (PAT.).- C1ąg;nleb ~a Sl:lb~ konsekw~ncJe noślązaka", zakłady lubiler· 
Radlo. WE'dlug informacii z o nJeo .. 11CZ~ neJ 'tVarttśCl dht skie braci Westrzyńsldch,skł-ad 
Waszyngtonu, o g ł o s z o n ych sytuacl1 mJędz:ynarodowe.J • brilni CzaplińskJego, restaura · 
przez prasę franeuską, sekre- On~ skonsolld!11e . ll~ns.two cję Górsldego spot/mł ten sam 
tar z Stanów /,iedno(J7,Onycb do ~O]S}rI~, J{tórego Ist:~llefil~ lest los. Ekscesy trwały do rana. 
spraw zagranicznych oświad- kon)ec~ne ~la bezplec~enstwa 
czył, że nota Milleranda. do F~anol1. ~lemcy, JdOre JUŻ 
rządu w Wasz.yngt,onie wska, ml3ł~ nad'I,leJe w,eJść w s~o, 
zUle zupełną zgodę, istniejąca .sun~1 bezpośred~lo, z SOWle­
pomi~dzy PranCją a Aruery ką tarnI! aby . rzuC1ć cze~wone 
w sprawie konflil{tu rosyisko. armJe przeC1W zachodOWI! bę­

Stosunki [ospOdarczfl Rosił 

z Niemcami. 
polskieg;o. My mam,V, oswiad- d~ z~1Us.z0ne . wyrzec ~lę 0- Nauen, 20 sierpnia. (PAT.). 
czył Col by, te same pun l; ty ~1!H;TI1ę~la teml środkamI pr~e- Rad )0. Przehywający w. Ber­
widzenia, co rząd francuski kreślema. traktatu w.ersals~Je. linie szef rosJjskiej komulli. 
w kwestji rosyjslw.poJsldej i go. Jeśl.) .polsc.y klerowOIcy- kacj i Łomonosow, oświadczył 
odnośnie d l) sprawy uznania będą umielI W,VClągnąć .lrorzyś- prz"dstawicielom prasy, że 
rządu gen. Wrangla. Sądzę, CI Z tego zwYCi~StW8, m~m zamierza zawrzeć układ z prze­
że róZnica zapatrywań między pewność, ~e .arm)a bolsze\'Vl?- mysłem niemieckim w spra­
Waszyngtonem a Paryżem nie Itn .w 1]a1~rótszym _c~asje wie dostawy !olwmotyw, j:),IW 
Jest wcale rÓŻfJ] C8 co do sa- strncl wszellne znaczeme. te?; innych materlatów tetlll· 
mei spraw.r, a e r~ezei różnicą Na U~fląę jwreRponde,nta llic~ny('h. Ro ,h potrzebuje ~ 
wynik:aiącą z powodu odmien- francl.,s/{!ego, ~e g-en.e~ał Jest t.Y,S!ęIJ'y Jo!wmot,rw. DopÓ111 

De) pOlltyki,- przy:mawanej człowlelrlen; Dalba,rdzlO) popu- lel sto::1unln !ra.ns.portowe nie 
wobec polityki nolszewickiej. larn.Yl!? w lolsce 1 7.e vrst.yse.Y -polepsl\ą Się, me można my-

. uważaJą go za zbllwc~ War- śleó o żadnych trandportach. 
___ .. ___ -=iIC:IIi ..... __ IIIII .. IUillIiIIE: __________ aa ___ iJIII____ sza w y, ~l'Je1 szta bu general- Lo rn onosow wyraził nadzieję, 

nego marszałka Focha z o'ly- ~e układ o d(l~tawie lokom o­
wianiem odp~wiedzil1ł: "Nie- tyw będzie wst~flem do 0'L.1-
ma wtem am słowa pnwdy. wionych niemiec/w rosyjskich. 
Prosz~ pana t natychmiastiW'i stosunltvw iospodarczycll, 

WSiępujGie do sZt.ręgow armji ocho nićzej! 
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Stolica. 
c. - .. -

aUllerllałor m. War-
sza_y. 

Warszawa, Hl·go sierpnia. 
(PAT.) "Przegl1\d Wieczorn.y" 
dowjaduJe si~. że z dniem dzi­
siejszym siaTJOwjsko guberna­
tora miasta Warszaw,V objął 
~en. Minkiewicz. 

d/€ri a rolida w ~toEunl{U do żebyście posfanowili utrzymać 
o~(b ',\f'jslicwych otrzJ mUle fen pokój, ldóry wasi bracia 
uJ'fawnirnie w(\jBIHlwel żan- skauci okupili wlasnl'm fZy­
dam er:L W ~łllżbie warto- ciem. Czy przyrzekacie?" A 
VI nie/ej otrzyn u;e pra,,' a wad w odpowiedzi na to pytanie 
VI o;showycb. wyrwat si~ z t'ysi~cy piers1 

• . okrzyj~: »1 will do my bestl" 
Pał.rjotJc~ny C2Jn zoł- (Ucl\ynie, co tylko y,dolalll). 

nwerzy. Najwa~niejs>'.y!l1 punktem 
vVarszawa, 19 sierpnia P Nr. programu, ldóry obejmował 

NlłC7,eJne dOili ód~lwo podaje nairóżnol'odnieJsze p o p j s y, 
do wj~donlości -patriotycz!l.V ćwiczenia, gry, zabawy 118r­
('zJn 9;0}nier7,y, uficl rów i sze- (~er8Jde - był wielki 'prze, 
regowców 41 cuwalskiego puł- mal'SZ dru'Ż,vn slmutowych 7, 

Do n- woli bolszewic- lm piecboty, ldór zy samorzut· chorągiewłmmi narodowemj, 
kiej. Ide zleż,v 11 .i a 1(0 dar na rze0Z przez arenę. 

Warszawa, 19,~W sierpnia. skarbu Pfilńs~wa 196 . t'y~j~cy Na pr7.erlzie szli Amerykanie 
(PArr.) »Gazeta Warszawska" m~rek PO,sl\l~h 1750 rubli car- \V ubraniach barwy hhaki, z 
donosi, ?oe poseł protesor Sta- Slt,leh 55 rurli, 7..łot.f'.m 14? ru- or!df'strą. wojowników C7.frwo­
nisław Haniewski, który bawił bll"prebl'em ~.rAz wlfle drob: noskóryc}1 . lndjan w str 'iu 
w Garwolinie, T/padł w ręce lly"h prz ednd~tów ,zIO.t~ch l bOjowym j w -pi6raoh. Na. 
bol!Szewjj,ów. sl'ehr,nyc.h, )ilJ( pl,ersClo n In, stt; p n ie Belgi Jczycy, równie~ 
DrganizacJ-a i zadania 1\l"~,y7,'y~{J, ł,ancu.szlll,l,t" d,. , . w khaJd; nieJ<t6rzy vr ponso-

~rzyld(w godny p ,IJZIWU 1.1JU w.ych inni w Mttych chust-
policji. sladovl"lIl'Ht przez wszystkich. kuch na szyli. Potem Czecho-

Warszawa, 19 sierpnia (PAT Stowacy, 'nuńczycv w chust. 
lIinisterium spraw wewntit.r~- = kaoh jasno-niebieskicb, Estoń-
nych komunikuje: czycy-w liczbie ośmiu tylko, 

W dzienniku ustaw M 75 Zt t" Francuzi ze sztandarem trój-
1l.zyc1a 5110 publlkowano ro\-'.- 10 narc8fzy. J\olorowym i miniaturowym 
-porz e,dzenie Rady Obrony -:;- powozikiem, zaprzęMnym w 
Państwa w sprawie dotych- Na wszecłlśwjato\1,'Y zlot w cztery czarne kucyJd; da-
~asowJch zmian, doty~~~cych Jlarcerz,y w Londynie, zjechllli Jej Grecy, Hol end rz'y, Włosi, 
organizacji j zadań polwJl paó' się skauci w liczbie 100,000, Luksemburczycy, Norwegczy. 
:!twowej. . . 31 na rodów wys/alo swoich cy, Rumuni, Serbowie, Siam-

\.yedl~g' tego rozporządzen~a przedsta wjd~Ji młodo?ianych, czycy i Hiszpanie. 
-pollc)a lako organ władz pan- !{tÓt'7,Y w stohc,V Angll znale- Za nimi I{roczył wielbłąd, 
~twow:ych i samorządow.ych źli gościnę, od 31 lipca do 7 mały słoń, lama a potem znów 
9pr6cz zwykłych zadań, pole- siel'Jmia! Rzw·edzi w niebieskich ubra.. 
gaja;cych na ochronie bi'zpie- Powitał pr7,yb ył,\ich U1l are- niach z czterema, biało ubra­
c~eństwa państwa, tu~zież bez- nie Olimpii wielki harcmistrz, nymi chłopcami okr~t.owymi, 
lneczeństw.a pokoJu] porząd- s;r Baden-Pewell. skauci Z Szwajcllrii, Indli, 
ku publicznego, mM,e być u~y- 'IN przemowie powitalnej Nowel Zelandlj, Kanady, A-
ta dla celów wojsl\Owych.,. zaznacz.vi Pf7edews/.ystkiem, fryki Południowej, w ubra. 

W tym wypadl\U poboJa że naJeży oddać oześć tym niach zielonych, wreszcie z 
jMt obowiązana do ścisłego braciom skautom, któo;y po- Jamajki, CeJlonu, Malty, Gi, 
wylwnywania rozkazów wy- legli w wieJ/{jej womie,-ro'r,- bl'altaro. wysp .MalaJskich i 
dawanych przez wla8c~we wła lwzał zgrom~dzon.vlll opuśei6 na samym końcu dru""yna 
dze w01skowe. Funl<c.]onarju- sztandary drużynowe, pochy~ skautów morskich, z 1lagą 
~:t.e policJi popełniający czyP lió gtow.y i ślubowaó, że be "UnioD Jack". 
przest~pstwa, podlegD.ją \NoJ- dą I~odobni do tych pOległych Lond,yn witał entuz.jastycz· 
~k:~wJ7m ust1l.wom j{arnym i w poświęceniu się dla innycb, nie sl{autowe drużyny, z ca-
wOJsko1il'ym sądom karnym. »Zobowiązuję was - mówił- łego świata przybyłe. 
Władze wojsKowe mogą wy· do wprowadzenia nowego la- Pochodowi przez aren~, któ-

dawać polie}i rozka7/y bezpo- du w życiu. Sprawcie, żeby remu towarzysl,yły dźwi~ki 
~rednie. W. czasie trv' aUl;l świat o!mzal s,e, godny tych, orkiestr skautowych l sirau­
moeJ ObOWIązującej rozporzą- któr,,;y pOlegli. Z ,dam od WClS, towy~.h chórów - przyglądało 
a ? ia 

ka-bo pn.vsięgam na Boga! walczących o honor. o spokól. .A RONOWA ORCZY. że nie wierzę, aby Lllk był o miłoŚĆ; na l udzi drżących o 
mordercą! swą fJrzyszłość! Przeciwnie, 

P ij · I~' t Lwizie . zazwyczaj słabi, były to dwie lud7.kie istoty, 

raw ?\Wa {O le ',a. mIewają cbwHe nadzwyczal- z przesztością świetlaną, świa-
~ ne.1 siły- PllłlWWIlik w te) dome spelTI1ania sWyCh obo-

chwili przewyższał siłą du- wia.zków, eiche Jezioro bez 
chową swego szwagra: w slo- zmarszczek tl'llSk i bólÓW, z 

(~rzekład z nogieIskiego). wach .Jego dźwi~czalo głębokie Jasna,pL'omienną powierzchnią. 
(Cie,g dalszy) przekonanie, można było być A l)rzenikające ich uczucie, sil­

pewnym, że bez wahania po- ne jal{ śmierć,)eszcze silniejsze 
E>roga wyjścia.?-zapytaJ deJmie si~ obrODY Luka. było wobec nowego życia: życia 

:pułkowniK. :::lir '11omasz czekał chwilę, dnia iutr~ejsze~o, nieznanego 
- Aby uniknąć szubienicy ... aż przyjaciel nie odzyska brzydkiego, pełnego niebez-

Jeżeli się przyzna do winy .•. zwykłego panowania nad so- pieczeństw i możliwej hańby. 
ledzie wiele łagodzących 01\0- bą, aż nie zacznie spokojnie Marjonetki tańczyły wciąż 
Iiozności... naJpjerw lego nie- oddychać, poc~em rzekł. jeszcze na nici, trzymaDei 
ekazitelne dotychczas imię .. , - Jak uważasz, stary przy- ręl\ą ollJrzyrnu, zwanego Kon­
'potem ta silna prowokacja ... .lacielu ... Proszę Jeszcze Jedno wenansem, tańczyły nawet tak, 
stdfł "O na całe ~'ycie ... albo cygaro. ,jal{gdyby niedostrzegał:r gro-
.ote... żących im lw6w i tygrysów. 

- Lecz pułkownik nie dał ROZDZXIAŁ XXII. Nawet .przed soba, Skrywali 
skończyć zerwał się z "prze- Cu~ zosUał t!'.Ip •• awiony. tajemnice duszy: on swe bt\z-
.Ideóstwem na ustach, uderza. graniczne uczucie dla nie1, 
.Jąe pięścią w sMł. Gdy pułkownik Harris wró- ona obawQ o jego przyszłość. 

- Na ~ywego Boga, rroma- ~ił do Lotelu, zastał Ludwil{ę W rozmowie nie szcz~dzili 
~zu, nie uwierz~ temu! .Mimo l LUł{u SIedzących przed ko- sob'e przykrości mówienia o 
wszystkie świadeotwa l te rninkiem w zacdsznym saloni. śmierci Fllipa de .Mountford 
przekl~te dowody nie uwierz~ l{u, Ona siedziała z głową:li calą oboiętnością rozmawiali 
i 1Viem, że moja córka też nie wspattą na r~kn, on na końcu o wszysttdem. Luk mówił o 
uwierzy ... nawet gdyby siowa: soty z rękom'l. splecionemi na swej wizycie u FHipa w klUJ 
"Jestem winny" wyszty z ust Jednem !{olame, wpatrzony uie, o ldótni, o nienawiści, 
Luka samego, I nie upuści- raz po raz w ogień i w nią. jal<ą odczuwał dla niego. Nie 
.., Londlnu, 'nie wyjedziemy Nie wyglądali na ludzi wal- zataił też dZiwneJ rozmowy z 
z-a Iralic" aie opuicim1 Lu· c:aącyca o Zycie Zi iwiatem, ufzQdDilde. policji i .ie-

Sit) w Glimpji przeszło 15,000 
osób. Łączyła się też z tym 
zlotem wystawa prac skauto­
wych. 

Jest iu~ dzisia1 na świecie 
dwa milJony sbut6w, z tych 
pół miljona w St Zjednoczo­

llych i ~ 300,000 w Z1ednoczo­
IleJn Królestwie. Sam Lon, 
dYlI llosinda ich przeszło 
4:0,000. . 

Zjechali si~ 1e iy sl{Ruci ze 
ws:;q stkich stron Iwli ziem~ 
sk;eJ na Fwięto braterstwa, 
zabl'aldo ty I ko na tern święcie 
- harcerzy polskich. 'rylko 
harcerz pOlski nie mógł wy­
Ci~gIląĆ dłoni do wszechświa­
towego braterskieg() uścisku, 
bo ta dłoń pot.rzebna lest te­
raz Ojczyźnie. 

»Czuwa)"- brzmi hasło pol. 
1'Ik lego harcHza. Wi~c stoi 
tw ~rdo i czuwa u wrót stoli­
cy i wraz z zastępami żolnie­
rzy nie dopuści, by si~ roz· 
wady wrota pod uporem 
wroga. 

Czuwll)l 

Baczność Górnoślązaku 

i Górnoślązaczko! 
Plebisc;yt si~ zblj~a. 

S p e ł n i J swój obowiąiek. 
7.głc ś si ę nat.vctnnia st osobiś­
cie lub listownie do Komitetu 
Zlednoczenia GÓrnflg.o · Sląskct 
z Rzecz}\pospoli tą Polską (War­
szawa, Krakowskie Przed~ 
mieście 60), aby ci~ zapisano 
na. 1ist~ głosujących. W zgło­
szeniu nale~y odptlwiedzie6 na 
następuJące zapytania: 

1) Imię i riazwisko: 
2) Zawód, 
3) Gdzie pracu ie, 
!) Zamieszkanie obecne, (gmi­

Ila, powiat" miejscowoś6i, 
ulica), 

5) Miejscowość urodzenia 
(gmina i powiat) • 

6) Data urodzenia (dzień, 
; miesiąc, rok), 

7) Data opu~zczenia. terenu 
pl ebiscytowego, 

8) Czy posiada metrykę? 
{l) Czy posiada świlldecWlQ 

ślubu, mieiscowość i data 
brania ślubu (tylko dla 
kobiet) 

10) Imion'a i wiele członków 
riJdziny, . 

l l) C ~y zapewnIł sobie schro .. 
nienie na czas pIe \)jsc.Ytu '? 

12) Gdzio 'Uamierza umieśoić 
dzie::,i na czas plebiscytu'? 

Uwaga. Zmian~ arlresu nl\­
leż,Y natyohmiast donieść Ko­
mitetow:! plebiscytowemu. 

Nie sądż. że bez głosu Twe­
go się obejdzie. 

Niomcy uŻywl'l.il\ wszelkiclt 
sposobów, zwioz!,\ setki tysi~­
cy zwolsnników swych do 
oddania głosu za przyłącze­
niem Slaska do Prus. 

KaMy' glos mo1;e zaw&~ye 
o -przyszłości ziemi SJąsldeJ. 
Nie obarcza) Twego sumienia 
zbrodni.1:\ zaprzepaszczenia ro­
daków rrwych, którzy przygo· 
towują si~ do plebiscytu, zno­
sząc cjerpliwie gwałty pruskie. 

Wszelkie wydatki 1\8, podrót 
zostaną zwrócone. W czasif' 
nieobecności rodziców i star­
~zych zaopiekują się młodszemi 
dziećmi Komitety plebiscJ. 
owe, 

Sk'adajitie 

ofiary na 

fundusz 
plebiscytowy_ 

.... I .......................... a.. 
zwykłego obeiścia Sitt z nim cisnał, a po drugiej ro;;mowie 
Dr. Newingtona_ z rrrawersem j widzeniu ~i6ł 

- Możnaby sądzić, że ci ?j DL', Newington, czuł si~ cał", 
ludzie posa;dzają mnie o mor- rozstr01ony. 
derstwo-dodał swobodnie. . fl'o też obecność Ludwiki 

Ludwika słuchała bez zmru· działala nań uspakalaJl\co-
żenia olra, porównując ,jego Łagodność, spokój i ezułośe. 
słowa z tern, co pisał! gaze- te) światowej kObiet.,.- był,y 
ty, szulml ąc prawdy, Pl) od- dlań balsamem. 
}{ryciu której pułkownik po· Loo by/a tak cZ.Y~ta, t~k po 
szedł do sir rromasza. Lukowi kobiecemu czub>, dziewc7,l\tk:o, 
na myśl nIe przyszło nawet~nieznaJące llamiętnyeh VfJ~ 
powiedzieć Loo, Jakje strasz-;;'bryl;:ów.,. Lecz wiedziab ż. 
DA posądzenia zastraszały go, on cierpi j nadejdzie coś gor· 
tak samo jak nie byłby od-·· szego... więc ta przeciętnie 
krywał przed nią wstrętnych wrailiwa dziewczynlI, uzbra­
ran. Impertynencja urzędnika~jata się sŁodycz~ i naivrooicia., 
i pogardliwy ton dOktora'i;)spokojoym usmiechem koiła 
przesl,rzeg.ły go, ~e jest w tern '~porywy nami~toe ukocl1anego. 
coś, ale się nie bat, ~bo i cze-mbO IlamiE}tnoM była dlań teuz 
gM:? A L')o dr~czy6 przypu· (; torturą, teraz gdy dusza jego 
szczeniami? Nie, niema 1>0-/ była wzburzona, t\ każdy nerw 
trzeby_ fw napięciu. W takiej ch"ili 
Będąc głQboko przekonany, ~/wszedt pUłlW'Vnll{ Harris. Lu-

7.e tDorderCtl. nie zdoła sl~·:dwil{U opowiadała. o menu 
długo ukryć, chociaż czytał', wczoraj:5zego obiadu. 
w gazetach, że posądzenie,!~!:' Lul\: powstał. widz!l,c wcho­
cia,iy na nim, uwatał obecną dzącego pułlwwnika, właści­
chwilę za przyl<ry okres do wym sobie ruchem' przeszedł 
przebycia; ale to tylko kwa ~ ręl{ą 1'0 włosach. 
stla czasu. \ - Przekl~ta sprawal-mru­
. Przyznać jednak musiał, że knął pułkownik, pOdajl\C rf;kę 
to błoto rzucane nań, nie po- Lukowi. Z tych. trojga pul­
zostawia iO obojętnym_ Czy- kownik wydawał li, llajwitt· 
ta)~e, Z ran iU"ą, zęłły za· CQj wzruszonJ. 
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Gra,łbym piosnkę. 
-:-

Grałbym piosnkę wam rildosną 
Piosnk~ grałbym, grat, 
Gdyby strun~ mi wese]s7.ą 
Kto mym skrzypkom dał-

HeJI 
Gdyby strunę dał. 

Wycz3lowalbym melod~' . 
Z srebrnych Wisły w6 
Barwy słonka·bym w n ą ::13.­

klął, 
~vvieci~ tęsknię wolótł-

Hei! 
Kwiecia t~skni~ wplótł. 

Lasów śpiewki bym podsłu~ 
chał, 

Wykradł łąkom czar 
I z piosenki· bym serdec:me1 
Ludziom zrobił dar.-

He1! 
Ludziom zrobił dar. 

I~krę b02ą wziąłbym z nieba, 
Myśl z niei w słowa słał 
I t~czową bai Irę szczęścia 
W ludzkie dusze wlał -

Hej! 
. W ludzkie dusze wIat. 

Chciałbym pjo~n.ką budzić 
dusze, 

Budzić 1a bym chciał, •. 
Jeno skrzypkom stI'un~ dajcie, 
.A. b~d~ VI am grał~ 

Hej! 
A b~dę wam grał. 

j. S. 

Rozmaitości. 

Smiertelna jazda przez Nia 
garę, 

Amerykańskie dzienniki do· 
llOSZ~ o szalo.ym czynie nie­
inldego Charlesa Stephensa z 
l,awodu !r,vz1era, lItóry wpadł 
na obłąkany pomysł puszcze~ 
nia li'l w beczce na kipią '" 
1I'oj,y wodospadu Niagary. 

MI'. Stephens kazi1ł sobie 
sporządzić wedłll~ :własnJ'cll 
:rysunków beczkę na 7 stóp 
dłu~l.\. zaopatrzoną w światło 
elektryczne i aparat do oddy­
chania, W oznaczonym dniu 
mr. StepheD9, Odziany w wa ­
t.walle ubranie, wobec olbrzy-

,1ll ich tłumów wszedł do b::cz­
ki i b:r.l1ł się puścić na głów­
ny nurt, B~czka rlln~ła z 
wysoJ<dci 47 metrów 1ł' zai~­
c~ otchłań i z!liknęł3. z oczu 
z(t·omadzonych. 

Po Idllm godzinach wypłJ' 
ll~ły t.yllw szcz~tki reozki, 
która widocznie roztrzaska.ła 
!j~ o skały, Ciała Siephensa 
nie znaleziono. 

Kongres żydowski. 

N ad ckodzą wiadoo.liŚci z 
Karlsbadu. gdzie si~ odbywa 
zjazd aiędzynarodowo !Zydow­
ski, że w ZJeździe tym ucze­
stniciy 80 dtlegatów, repu­
zentniących 60 organizaeli 
żydowskich w 28 krajach. Do 
prezydlum w,brano między 
innymi ministra spraw źy­
dows!ri.h na Litwie 8ołowie1~ 
czyIm. . W 8rszaw~ rel'rezen­
tuje poseł do Sejmu, Nom-
berg, nast~e.ca Priłueldego. 
Sprawoziawca z Ukrainy, 
'.Femkjn. stwierdził, że w 586 
miastach ukraińskicll odbyły 
si~ pogromy ~Jdów. w czasie 
J<tóryeh padło 138,000 ludno­
ści ~.Jdowslde), pozatem zaś 
w tych miastach nrm,1a Deni­
kina urządziła 69 pogromów. 
Rezultatem tyoh pogromów 
było to, że ],200,000 ~ydów 
pozostało bez żadnych środ­
ków do życia, a sierot po o­
fiarach pogromów jest 130,000. 

Plaga Berlina. 

W stolicy Niemiec rozmno­
!iyly si~ w ostatnich czasa.ch, 
w szalony wprost sposób, 
stworzenia ogólnie znienawi ­
dzone, mianowicie l"zczury. 
Do jakiego stopnia -plaga ta 
daia się Berlińczykom we 
znaki, dow(.dzi fakt, ~e w 
sprawie tei zwołane wstało 
specjalne posiedzenie. 

Udział w niem wzi~li za­
stępcy stowarzyszenia właś­
cicieli realności i fachowcy. 

Obradowano nad sposobem 
uwolnienia ludności od lej 
srogieJ klęski. Postanowiono 
urząd7.ić 16 siel'pnia ogólne 
polowan le na szc~mry przy 
pomoc.y trucizny i gaz:ów tru­
lących. 

I ., II 

r 

ROZPORZĄDZENIE Art. 6. Zapomogę wypłaci Nad rnogilą - po odśpie-
Komisja gospodarcza tego ba~ Waniu Salve Reg'ioa i oddaniu 
ta.tjona za-pasowego, w?gJ~dnie zmarłemu ostatnich 11Onor6w 
ta powiatowa komenda uzu· przez w01sko - przemówił 
pełnieii, do które1 ochotnił< k~. lmp, Ostapowie!'l;, akcentu­
zgłosIł si~ do słu~by woj- jĄc bohaterstwo młodegGl zoł­
slwwej. nierza, który poled na czele 

RADY OBRONY l' ANSTW A 

z dnja 20-go lipca 1920 roku 
w przedmiocie doraźnych 7.a­
pomóg dla rodzin ochotników 

Art. L Rodziny szerego- Art. 7. Ro~porządzenie. ni~ swego bataljonu, świecąc przy 
wych, którzy po aniu 6 lipca nieJs7.e wchodzi \IV żyCle z kładem męstwa i p,)święcenia 
ca 1920 r. zgłosili 8i~ iako 0- dniem ogłosr.enia. si~ dia Ojczyzny. 
chotniey 00 słu?"b.v cllynnej w Art. 8. Wykonanie OlnJej- Po OPlls/licz~niu trumny mo-
Wojsim Pnlsldern, w myśl szego rozporządzen ia powierza gilę ZR!3ypano stost'1ll jcwiecia! 
wezw1.\łJia HDd:v Obronv I'alt- Rię Ministrowi 8pravy ~V01- Wiecwy pokÓJ Bohaterowi 
sf-wa ~; dni;! 3 lIpca'1920 r. skowych w porozumIenIU z Z . 
("Monitor ['olełd" 7. dnia 5 Ministrem Skarbu. blórka ochotników do S. O. 
lipca 1920 r. Nr. 1481, otrzy- Naczelnik Państwa i na m. Łódź 
mUJn, jednorazową bezwrotnq Przewodniczący Rady Obrony Komenda Strfl~Y Obvwatel-
zapOrnOd) pod niżej wimie- Państwa:~t'~ slriej na miasto Łódź ·· ... v't.j'wa. 
nionemi warunkami: (-) J, p j l s u d s ki. wS7..vstkictl bez wYJątkIlocho' 

Ad. 2. Prawo do otL'zyrna~ Prezydent 1[jnistrów: tni!{ó\Y, 7.apisan.vc.h do 8. O. 
Jlla zapomogi pr7.ysfuguJe: (-) W. Gr Il b s Je i. na. m. Łódź do gr ,mjaine~o 

a) żonIe, takie separowanej, (Dz. Ust. H. P. Nr. OC,. da. Stawienia Się w niedzielę, d. 
(,) He szeregowy Ol1owiązl1ny 2ł lipca 1920 r. poz. 417). 22 sierpnia pnnktuafnie o g. 
1est ją utrzymywać. 11 rano w parku Źródlisf(rI, 

h) dzieciom 81ubnym i nie- Ostatnia pOSłUg8. przy Wodnym Rynlm. 'life. 
ślubnym; e) Onegt1l1.i oddano ziemi zwanie powyższe dotyczy lak 

c) I;odzlcom oraz nieletnie· zwłoki bolaatera, Stefana Po· ochotników, zapisanych w Biu­
mu rodzeństwu, o ile szere· gonowskiego, do\~ódcy l~go rach Zaciągowych S. O. tak i 
gowy nie ma !7.llny ani dzieci. batalionu 28 pułlru. strzelców, tych, lrt61'z)y obj~ci Sf~ w.vka-

Art. 3, Zapomoga wynosi poległego na polu chwały w 7Lami Stowarzyszeń i Związ-
dla osób, wymienionych w bitwie o stolic~ kraiu. ków . 
punktach a) i b) art 2 łącznie Zmnrły porucznik był dzie - Ćwiczenia wojskowe w S. O. 
JOOO marek, a dla osób, wy- ckiem nasiego miasta- na m. Łódż. 
mienion.vc..h w punlwe c.) te- O godzinie lOrano w 1\0-
gaż ar1ykułu, łącznie 300 ma- ściele świętokrzyskim odpra- Pierwsze świezenia wojsko­
rek. wjana została msza św. z.) we ochotników St niy Ob\[-

Art. 4, Prawo do otrzyma- dusz~ zmarłego, po południu wlłtelsldei na m. Łódi odbęd~ 
nia zapomogi ma.ią tylko ci zaś wyr'.1szył Iwndukt żałob- si~ w sobotę, d. 21 ~ierpnia 
członkowię rOd7.1ny, kt6rzy uy ul'cą Piotrkows\tą, kieru- r. b. o godz, 7 wiecz. -przy 
udowodnią, ze bezpośrednio ląc sj~ na. stary cmentarz ka- Wodnym Rynku w Gzkole Po-
pr7.ed wstąpieniem do 1JI0islm tolicki. licyjne). 
ochotnik falttycznie ich uk.>;y- Pochód pOprzedzał honoro­
m.ywał oraz, że przez iego wy pluton wojska z orklestr~. 
wstąpienie do wojEd,a utrncili Obok ~dprowadzaiącego 7.wlo­
niezbędną do ich utrzymania Id kapelan:t wtiskowego ks. 
pomoc z lego strony. Ostapowicza dążyło killru ka-

Art. 5. Otrz.vmanie 7.apo- planów i ItIurnnów senlina ' 
mogi nie \\pl.vwa na prawo rjlllll dudlOwnego. 
do ~asiłku, llależTlf'go człon- Za trumną, 7asypaną kwia 
kom rod~ill.v s7.ier-egowegJ \V tami, obok rodziny szedł Do­
myśl rozporzqdzenia Rady 0- wódca Generalnego Okręgu 
broIly' Pi\ńst,wa z dnia 20 li p- gen. Oh-;/lievvski wśród przed­
eB 1920 r. o :łasIłlfach woj- sbwicieli miejscowych władz 
skowych dla rodzin osób, peł- a poza nimi olbrzymi tłum 
niących służbę w WOls1m pllblicznoścj, wśród którego 
Po1skiem z poboru i ncbotni - wieje osób szlo z wiązankami 
czo (Dz. Ust, Hz, P. Nr i3, I,wiatów, kondukt zamylnłł od-
poz. 418). rlział woj~ltll. 

Wstrzymanie xapisów do 
Legji Kobiet. 

'tV myśl r o z k a z u M S. 
Wojsic S",tab Odd:", 1 L. 14617 
wstrr.yrnuje się werbunek o­
chotniczek dO O. L, K. przy 
D. O. C. Łódź, na czas nieo' 
graniczony. 

Godne naśladowania. 

Drz~dnic.v Państwowego U· 
rzędu Zbożowego w Łodzi o­
podatkowali sit} na rzecz tu­
tejszego Białego Krzy~a w sto­
sunku 5 ,prol'. od pensli mie· 
si~cznel. 

- C/liy sir Tomas'" Hyder szania i bólu, który 111, ude~ l'zyć, co wiemy wszySC~7. Nie Stae.b,V si~ stała, wcześ - Ale .. 
przypusZCZ1\ także, iż ja Je- rzył w pierwszej chwili .• Coś zuprzeczalem nigJy, że wi- niej czy późnieJ. - Jest przecież prawnik: 
stem mordercą Filipa? - za- strasznego, co d o t y c z y ł o działem :.-ię z Filipem w klu · - Dla czego to mówisz'? Filipa, Lhrr i.) s-pr~erwat Luk 
pytał spoko1nie Luk. Luka. bie i że wynikła mi~dzy nami - Filip musiał mleć iakie · prawdopodobnie POliQjll do-

- Tom Je~t głupcem! - - Czy powiesz nam O/cze, sprzeczka - nie pIerwsza to g\,s nieprzyja.ciela. wiadywi>łll. się u niego. Bo 
mimowoti zawołal puUrownik, co mówił stryj Tomasz1 Luk była sprzeczka. między nami. - Który zamordował go' prawd~iwie j śmieszne iest, 
potwierdzając niechcący st~a- powinien to wiedzieć. - l:-'rzesłucbiwali tiawnych 7Jeszlel nocy, przypuszczasz? iż nie prowadzą żadnego 
szne prz; plls~czenie. - Ohl niema pośpiechu, slutących ; lorda Radclyffe, ~'- Nieprzyjaciela, który cza- ele lztwa. t,vlko z góry Wsa-

Luk nie dr.gnął :nawet, Lu· wtrljcił Lnk-pułkownik sam JitÓI'Zy opawiadajft, o rótnyc.h kllł sposobnei chwili i ~amor· dziU sobie w glow~, ze ja ił­
dwika siedziała wyprostowa- wszystko opowie.' Ale Loo, historjach i ld6tniach - po- dował go ,.eszłej nocy. Wy. stera. mordercą mego kuzyn! ... 
na, instynktownie ściskając mialaśdziś po połu1niu przyjsć twierdził pułkownik. kU.e się to 1ł' czasie śledz- Jakto, przecież nawet nie z .. -
po~uszkę, oczy Jej były ut- do parlm, nie wiem iednak: - Zapewne z dodatkami - twa, jęlI si~ zbadaniem, lakiem nł.-
JnVJOne w twarzy narzeczo- czy możemy iŚĆ razem na zauważył Luk. - Lecz co - Wy/laM si, ten nie,rzy~ rzęćlziem popełniono zbrod· 
nego. . wystawę'? daleW jaciel? pytał pułkownik.' nięl 

- NIe martw się pułkow- - Nie, nie możemy, a le do - I ten szwajcar l"loryzu~ - No tak - t.rocb~ niecier- - Jaki~m narz~dzi.mL. 
niku,-wolno zaczął Luk-wy- plH'lru przyid~ po dł'ugiem,je ładnie-do }{fOć"'et... pliwie odparł Luk-bo praw- - Jaldem oarzl2dziemL wy· 
JaśllI się to wszystko w nie- śniadaniu, choiałabym si~ - Filip lnzyczal bardzo do~odobnie policla robiła la- szeptał pułkownik i porar; 
długim czasie. prr.ejM trochę. Tymcriasem głośno, la mówiłem cisze'. kle poszukiwani!},. Niepodo drugi uc,;uł, ~e wszystka krew 

- Za(:ew/le, że się wyjaśni ,jednak ojciec powie nam, co ~ SzwaJcar opowiadał, że bna, aby podejrzewali mnie ~biegła mu siQ do serC:d i ttl 
ta przeldęta sprawal - zaklął się dowiedział od stryja To- wyszedłszy z fajczarni miałeś tylko i nie robili nic wi~. nie p.trafiłby wymówić słowa 
stary wojskowy. masza. .morderstwo w oczach". cej. Więce1. 

- Sledztwo ro~poc7,nie si~ Widząc, że pułkownik wa- - Bardzo byó mo~e. - Czy łll.~tb'yś Luku 110' - Mówią przecie~-ci1\gnął 
jutro - ciągnął Luk. ba si~, powtórzyła z naci s- - Czy słyszŁlłeś ostatnią módz w tern policji1-z~pyta· spokojnie Luk-że morderstwo 

- Musi wtedy paM światło ldem: uwag~ Filipa na wYJściu, do ła Ludwika. popełnio»o nożem czy sztlJo-
na całą spraw~ - odparł pul- o - Ojcze .kochany, ia muszę szwalcara~ - Nie, absolutnie ni~ nie tem prosto prze~ szyję. Gdzie~ 
kownik. wiedzieć i Luk także. - '11 ak ... coś o przeklętych wiem o FIlipie i o jego prze Jest ten sztylet'? Czy go zna-

- .Miejmy nadzieję -' rzekł Pułkownilr chodził po po~ żebrakach ... Chciałem go zdu- szłośei. leźln Albo gdzie ślad Jego 
Luk. koju z zało~onemi w tył r~, sić za te słowa, ale bałem si~ - A lord Radelyffe? właściciela'? 

- Czy stryj Tomasz po- korno,. Wolał mówit chodza,c, ~kandalu wobec ludzi w ta- - Nie wiem. Pułkownik milczał ciągla. 
wiedział co nowego, czego aby nie patrzeć im w (Iczy. kim klubie .• , - Czy go badano? - Czy sir Tom.as7. r.ówH, 
nie znamy1-pytała Ludwi1!.a. - Ryder-odezwał si, bez - Szkoda, żeś tego nie -:- Jest tak ohory, Ż. nie h znaleźli narzędzie'? - zapy· 
Pułkownilc milc.zal, a Loo wst~pu - przesłuchiwał prz1 zrobił. może si~ z nikim wiillieć. tał znów Lu:{ 

w!eddzi.ałća że, stryj mus;tlł po· mnie portjera tego przeklętego - DBla ~zegb0'? b ' t 1 Stan
t 

jtlg0l.. i.e
1
st . +.rlyty~r;ny. (D, c. n,). 

WIe złe C08, eo lladałO sfoj- kJubu. - o me y1a y Sl~ la a a priJ' em CJolWJ a\Wl -y to rqW'ft, 

lzeniu Ojca teLl wyraz pomie~ - On mÓił tylJu to p01Ytó' ta $traszI.ta h.i~torja. przytomDy. 
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Werbunek inwalidów. Z Kcrła Polek. g. 10 do 2 W cukierni W. P. nie są stawiane de]f}gacji i 

rad)Ot~ legraticznemu komun i­
kowaniu 8j~ z Wa.rszawa PO '1-
piSflllO C z i c 7, e r i n. . 

polsJdei podziałała na Niem­
ców wi~cej, niż gi'Oźby wła .. 
dzy koalicyjne). , 

Na podstawie zezwolenia 
Minister.lum Spraw Wo1SkO­
wych rozpocza,ł Wydział Wy­
konawczy ZwiąZIH] Inwalidów 
W oiennych Rzeczy pOi'l politeJ 
Polsldel werbowanie inwal i­
dów do slu~hy wOjskowej o­
chotnic7.e). 

Dowóriztwo S7.wadrnnu Za- Romara i od 5-8 \IV gmachu 
pasowego 2-go pułtru Szwole- Tf' atru) rozpoczyna sprz~daż 
r.erów rOŚW iCl dc 7. u oitbi ór k..,ią. I I! etów na pierws /.e winowi 
'Żek, przet.:t llnych prze :r. Koło sko, Uóre (\obędzie się we 
Pol"lk w Ł odr,i flo bibJ i otelr i M. wartf\ I\, dnia 26 b. In. o fI· 
świetlicy J 7a ten (hr składH. 8 wiecz., a htóre wypełni)3 
podzięlrowall i a. 'aktowy dramat narodow.v St. 

W.vspiariskie~o p. t "Wyzwo , 
Jenie". 

\'" a r fi 7. a w 11, Sardeha, Mi­
nist"l'st.\\'O spraw 9,Agl'ilnicz­
[Iych, 18 sierpnill. Wa szn de le­
gacja prosi o 7,H wia l-Jom ien e 
W" P,. że jej stacja rad otele­
grłlfic~na będzie I{'omunikowała 
się z W Ilrsr.awą od godz. 2 do 
4. Pod pisano C z i c z e r in. 

Byto~ 20 sier pnia. (PAT.)­
DZ i ś r~ipOCM\, 1 si ~ na cnłym 
Górnvm Sl o,sku generalny 
strajk robotników polskich 

1(010 Łódzkie 7,8ciąił'a swych Kara śmierci na paskarz" 

cZłonków w lokalu przy uJicy (k) POC7,a,wszy od dnia 19 
Gdańskiej Nit 57. sierpnia wegy,ła w r.yc le nowa 

Ciekawy odczyt. ustawa o wlllce 71 Hchwą wo­
,jen n", zatwierdzona przez Sejm 

W sobot.~ d. 21 b. m. o g. w d. 2 lipca r b. W rn.v ś ! t f') 

g wiecz. (punktualnie) odbę- ustaw.v zaostrzono kH,y za li­
dr,ie si~ w Sali Kon<,ertoV\ej chwę aź do konfiskaty całego 
(Dzielna 18) odczyt d.v r Al. maiątku OL'az kary śmierci. 
Zelwerowicza na temat "lnte. Od dec,vzii do RUID,V 1,000 
Jigenja-a chwiJa .czynu". mk. nie IJl'zyslugule prawo 

Aktualny t.em~t l o~ol?a. pre-- apelacii. Łódzld Urząd Olm~ . 
!egenett wz~udzIly wlellne za- gowy walki ~ lichwą, oraz 1e­
Interesowame. Dochód !lf7:~-, go eksrozytur.v w Zgi erzu, Łę­
znaczono na rannego żołOlerz.ł. czycy, Łasku, Pab)anlcach, 0-

f8Z niedawno otwarta w Brze ­
zinacb, fopoczęły JUŻ urzędo Z miasta i o~ olic. wilnie podtu p: nowej ustawy. 

Z N. O. K. 

(-) Członkinie, które zapi­
sały si, do szycia, zechcą ła. 
skawie zgłosić się do Organi­
za0H. ul. Moniuszki M 11, orl 
godz. 6-9 "jecz. 

KarYDodn, brak obywatel­
skości. 

Rczsprzedawanie zien.­
nRaków. 

(k) Nn wczoraisz:vm targu 
wladze znów r07.srrzedał.v 0-
lwio 3000 korcy ziemniaków 
pomięd7.Y ludność. po ćwiart­
ce każdE"ITIu. Pona-1to rozprze­
dano po cenach maks.vmallJych 
pod kontrolą organów wyko­
nawczych urzf,ldu walid z li­
ehwłl 0 1( 010 600 korcy ziem­
niaków. 

Paulina Rcdkiewiczowa 

poszukUje c6rkl Janiny, Hóra 
wYlech:da J\Ońml z p. Alliel ą 
Korzollową z ziemi l.\.]ińsl<iel. 
Uprllt'M sift zawiadomić: Po­
morze, Grudziadz, ul. Gusla­
ra pensjonat Marlańsld p. Ma­
s/owski. lilIJ Warsza wa, Kró­
lewska 29 m. 49 Jarmoli lISki 

vV sztuce tej rellre7.entllie 
s ię cnłv personel artystyczny 
z pp. Siennicką, 'rrembióską, 
Dunikowskn, Weenis{)wną oraz 
z pp. NowakowsJrim i Lesz­
czvcem na czele. pod wodzą 
reżyserską Al. Zelwerowlcza, 
Ila tle kostiumów i dekoracji, 
malowanych przez art,-mal. A. 
Pronaszki, z ilustrttc ) ą. mu­
zyczną dziel Chopina i przy 
współudziale licznej rzeszy 
stat.yst6w. 

Widowisko poprzedzi l,rze­
mówienie dyr. A\. Zelweco­
wicr,R. 

Komun Ikaty. 
W7.ywa si~ wszystkich c7.łon­

I(ów Stowar;r"yszenia Drobnych 
Kupców na 7.ebranie. które od­
b ędzie się w niedzielę 22-go 
b. m. o 15-tej w lokalu Sto­
warz \1 szenill. przy ul. św. An­
dr7./'ja nr. 34-. 

W spra.wie zapisywania się 
~ o Slra~y Obywatelsldej 

Zarząd. 

DalSI} Clq[ komedli radjotele­
[l'af1Cznr.j. 

Chol'sea, 20 sierpnia. (P A'r.) 
Radjo. Dotychczas llie otrzy­
mano żadnel wiadomości 7. 
Mi{lska od delegacji pohd{iej. 
Wobec tego przypuszczać na­
le2y, że wbrew :r.apewnie.niom 
ze strony sowietów, że linje 
komunikacyjne b~dą \l\'olnf.\ dla 
obu stron delegacJi polskiej, 
nie dano motności zakomuni­
kowania rządowi polskiemu 
swej opinji co do przebiegu 
toczących się rokowań poko · 
1owych. Trudno przyJąć Jako 
usprawiedliwienie tego stałego 
bralm wiadomości "podawane 
vr;r,ez rz/\ d rosyjski utworze· 
nie stacji rad,jotelegraficznei. 
Dziennilnu·7.olll, towarzyszą­
cym delegacji polskiej, pOI'lWO­

]ono u ,1a6 się do Mińska. 

Echa zajść na Gorn}ID SIijsto. 
Byłom, 20 sierpnia (PAT.)­

Polacy przystąpili do stvro ­
rzenia zbrojnej samoobronv. 

na ~ma j' protestu przec.iw 
gwałtom niemieckim w Kato­
wicach. 

Wyjazd nfdzydenta IDinlgtrów~ 
Warszawa. 20 sierpnia (PA'r) 

Dzis wieczorem pan prezydent. 
Witos w towarzystwie wice­
ministra roh ót ~ publicznych 
Dudka i szefa seke,ji dora Stu­
dzińskiego wyjeżdża do Kra ­
lcowa i Małopolski. 

Powstanle antibolszewickio na 
Podolu. 

Lwów, 20 sierpnia. ( ~-. AT.). 
"Gazeta Lwowska" podaje: Na 
całei linii Dniestru wybuchło 
powstanie po stronie ukraiń­
skle i, wywołane rel{wizyclami 
koni, zboża oraz mobilizacją 
lulności m~skiel do 38 lat. 
Powstanie ma char ~lkter ukra­
ińsld. 361 pułk bolszewicki w 
Tyraspolu przyłąc7.ył się do 
powstań (l ólTf. 

G l l~ Ł O A. 
Samoobrona ta rO?iPoczęła się Warszawa, d. 20 sierpnia 1920. 
od f.Jzbrajania Sicherbeits- l;{uble car. a. 100 28750 
",eh1'Y· W nocy 7. czwartku Ruble car. o. 500 300 
na piątek samoobrona polska Ruble dumskie a tOOO 71 
rozwin~ła swoją działalność w Dolar.v St. Zj. 208·214 
Bogu lcacb, Szopienicacb, Dą- Dolary kann,d. 178-1 84 
brówce, w hucie l.JRura 1 Sie- Franki franc. HI.25-16.7fl 
mianowicacb, częściowo i I<oło Franki belg. 1(1.80-17.BO 

Warszawa, 20·go sierpnia. Mysłowic. PolioJa niemiecka Franki szwajo, 36.50 37.50 

Dochodza nalii wieści o wy. 
~oe. D ieobJ vratelskiel posta­
wie mieszkańców pow. Brze­
~ińskj6go podczas rekwizycji 
WOZQW na potueby &,rmij. 
Pomimo, ą.e ilość zarekwiro 
W.Dlch wozów wynusiła oie 
",i~eel jak )-2 na 1Vioslfę,­
z wozów, dostarc~7.0nych w dn. 
17 \l. ID • .,rzez wójtó", do Brze­
~iD. ani iedeD nie n8df\wał się 
do ut;rtku. 

Tego rodz.Ju post~powlwie 

Wydział prasowy Ministr-rstwa została częściowo rozbrojona, Funty szterl. 800-825 
,ł J' łkspraw zagranicznycb nadsyła cZf)ściowO uciekłA. Wymie- Marki niem 1000 !60-472 ea r, muzy ca , sz u a !lam nastepując.v tekst radJo- nione w.yźei miejscowości 0- Korony austrjackie 95-9g 

ludlJo~ei wie'skiel pow. Hrze .. 
zjl1!kie~o, DIe uś wiadamiają­
cel 80bie widocznie dotf\d ca­
łe,j powagi ~;rtuacH, wymaga 
IZJ bkiej i energiczne) j nter­
lrflllC)i powołanych ez;ynni k6w 
aclmi.istrac:r' n ;rcb. 

,jep sz, datowany ze stllcji panowane zostały w zupeł- Korony ~zwedzkie 42-43.25 
Moskwa dnia 19-8 20 1'.: n~ści przez Polaków. Rów- Korony duńskie 31-32 

Teatr Polski War s z a w 8, Sa pieha, Mi- .1e~ dworce ){ol~)owe, a to w Korony norweg. 31-32 
nist,erstwo spraw zagranicz- tym celu, aby uniemożlivdć Leje rumuńSIH6 !.40 4.55 Dzielna 18. 
nych. Was7.e depesze b~da. przewóz SicherllE~itswehl'y j Liry włosfdc g.50-10 

Od poniedziałlm, dnia 2 ~\ b. natychmiast, doręczane Waszej niemieckich boiówek. Korony finlandzkie 6-6.30 
m. kasa rreatru Polskiego (od pelegl'C]L Zadne przeszl!ody 'l'a stanowczosć ze strony Floreny holendersl{ie 72-73.50 

U zki I 
II 

PRZYJ UJE 'ZA E lA N WSZELKIEG ZAJ 

R E CH. PRZ 5 
ISTRACJA 

8 
• 

~~~~~~f;j"~.~!llii!~ 

II Ceny kajetó~ szk~l.nych m 
m znaczme zmzone.!l!l 
m •• 1 .... umotliwienia mi przygotowania odpowled- ~ 
m 

nleh .pasów, upraszam Zarządy Kooperatyw Współdzlsl .. ~ 
I1Jch i SalIopImocy szk.loycb oraz organ:zacji opiekujących się t~] 

. .łodzi'Ż. szkolną o wcześniejsze zakomunikowanie mi [łij 

m 
.,ch _potrzebowań z wyszczególnieniem linjatur. ~ 

A. J. OSTHO'WSKI W' 
. Łódź, Piotrkowska 55 Telefon 354. Illit! IM Skłd Jłl1płeru} materjałów pj';mlen. DrukarnIII. lnlToliglltornia ~ m. ~ Dostawy do biur i urzęd6w~ l)Ł'j 

~~EiRIi~~~~~~~~ii..~~~'ffJ) 

Z.ACHOD lA 37. 

Instytut Handlowy 
państw. _raf. W. Skalskie I 
Poznań ul. Skarbowa &, .. p. 

DnIa 9 wrześ.ła b. r. rozpBe~ftlł sit:1 

I. r'ioezfty Kurs ekon_mi_zno - handlowy 
dla 1.\1,.1.,1\16. glanll.llua, s~koły n'lill •.• sImIII. 
llaue z. II .. Wiecz_rny Kurs handl •• y.III.Wie 
caorny Kurs bankow.ści IV. Rurs ".ięll--

wości a 111 et':rk .. ńskiej. 

znając:y samochody 
, enzynowe 

1l'ło2e si~ zgłesii' LłdtJ ul. iw. Bmilji lir. i 

c 
II Hr. 22fł. 

~ y sztuczne 
białe i złote 

VI szcz~kach i po,jedyt1czo. na wet p ołamane kupo le 
i płac! naJwY~Bze ceny. Skład pnyborl)\, deotyst 
Zalcman. Wschodnia 45, przyJmuje od 9 rano 

do 7 'fr, bez prterwy. 

~ ~ .............................. .. 

KUPUJE 
"ła.c~ najlepl!lz e . ceny. 
za złoto, sreb.-o 
BRYLANTY, garde 
robę, bielizn ę. kapy 
pluszowe, oraz: sza­
le czarne. Progz~ .i, 
przekooae. Zaohodnla 3~ 
poprzeeulI o(le.rol1 l J 

la U. ·L. HlluCH 

Kupujct 

r ylanty 
!i' t,are złoto, srebro, 
djamenty. perły.ata 
re zęby orag garde 
robę Płacę naJlepaze 
ceny. Proszę się pr~e 

konać. 

7 Konstantynowska 7 
z. MiUch, praw" oc 

c.rn.a. 1 !Ii,tr •• 

• 
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łłazwa SZkOłY Adres szkOłY go~z. pr!.y!eć I 'oczątek egzaminów 
~----------~-----------------I~------------------~------_.---------~-----------------------------8-kl. gimnazjum 

Heleny Miklaszewskiej 

B.kl. gimnazjum 
im. El. Orzeszkowej 

ul. Sienkiewicza Nl 61 

Aleje Kościvszki NIl 21 

5 - 7 wiecz. 26 sierpnia o godz. 8 i p6ł 

10 - 1 rano 26 sierpnia o godz. 8 i pół 

----r-------------------~-,----------------~------------,~--------------------
Państwowa Szkoła Handlowa 

:i:eńslta 

8.kl. gimnazjum 
Z. Pt;tkowskiej i W. Macińskiej 

.a.kl. gimnazjum 
Janiny Pryszewiczówny 

B-kl. gimnazjum 
Stanisławy Rajskiej 

S-11l1. gimnazjum 
Lucyny Siennickiejj 

IB.kl. gimnazjum 
R. Sobolewskiej 

S.kl. Szkoła łlandlowa Żenska 
C. Waszczyńskiej 

ul. Cegielniana Nil 70 

ul. W6lczańslM ]\I 55 

ul. Sienkiewicza J.ł 35a 

ul. Sienkiewicza NI 37 

ul. Piotrkowska ]'i 157 

ul. Długa NI 90 

ul. Zielona ]Ii 15 

10 - 1 26 sierpnia o godz. 8 

11 - 2 26 sierpnia o godz. 9 

1 - 3 26 sierpnia o godz. 9 

8 - 10 26 sierpnia o godz. 9 

10 - 2 26 sierpnia o godz. 9 

10 - 1 26 sierpnia o Qodz. 9 

10 - 12 26 sierpnia o godz. 9 

---.--------------------.~--------------~----------~-------------------Progimnazjum 
H. Cholewickiej ul. Piotrkt.wska ,. 120 od 24 sierpnia 

10 - 5 26 sierpnia o godz. 9 

! Progimnazjum 
M. Hansenowny 

Gimnazjum P3ństwcwe 
limo M. Kopernika 

SlEkoła Realna z Wyda:. Handlow. 
,Zgromadza Kup. m. Lodzi 

Szkoła Realna T. P. SZa H. 
tDyr. K. Wiśniewski 

ul. Piotrkowska NI 209 

ul. Nowo-Cegielniana M 9 
.• 

\11. Dzielna nr. 58 

ul. Dzielna N9 50-a 

10 - 2 

11 - 1 

~11 - 2 

10 - 12 

26 sierpnia o godz 9; 

26 sierpnia o godz. 8 i p6r 

26 sierpnia po .-ołudniu w gmachu 
gimn. żeńskim .1. W6lczańska 55 

26 sierpnia w lokalu gimn.1 
K. Tomaszewskiego Ogrodowa.N 26 

----------------------4~--------------~----~.----~--------------------
Gimnazjum Miejskie ul. Sienkiewicza Nil 44 10 - 12 26 sierpnia 

;Cimnazjum B. Brauha ul. Dzielna M 51 23 i 24 sierpnia 
9 - 12 

w gmachu gimnazjum Magalifowej 
Wschodnia Ni 62 26 sierpnia o a.2 

~-----------------------------_.~----------------------~----------------ł-----------------------------
Gimnazjum 

T-wa Oświaty Placowa Ni 13 10 i p6ł - 1 26 sierpnia 

ul. Ogrodowa N! 26 Gimnazjum 
K. Tomaszewskiego 

ul. TarlIowa Ni! 63 Gimnazjum 
A. Zimowskiego 

G-kl. Szkoła Handlowa 
T-we Szerzenia Wiedzy Handlowej ul. Dłuła Ni 45 

Szkoła Koedukacyjna 
M. Zarzyckiej ul. Sienkiewicza 1'Ii 21 

Orl1yna tor Sz pHala 
MieJsloego dlll cho­
rób SkÓl' l yeb. l we 

nerycznscb. 
ul. Piotrkowska 50 

".'1 g - l J t "d 4 - 7 r () 
12 192CJ r. W. U. Z LÓ1Ź 

Ogłoszenia 7!robna 
J(upno ~ sprz&Dlź 

Ub aniiae 
~rensze wojenne 0:1 750 
fe 900 mk., sukienne Da 
lamÓwienle. UbranIa mę~ 
alde od U30 i wyże,. 
.~Iecinue 00 2(;0 paltka. 
e.łoplęce ) puuiellslrie 
od 425, obuwie. jwrtkl, 
apodnie, koszule, !Iiuescl 
.)1, 8;.>ocJniczki aalllslde. 
towary łOKciOwe. nll.jt,a" 
AieJ poleca chrześcJJań~ 
IlI::a BliłaOnica towarów 
pod flrlllą: Jarmark 
ŁódzkI. Piotrkow­
ska 44 pierW!3l\e pJęlro. 

U W A \:i R.: ubranIa na 
zluDówieoie wylJ;Ouy~ 
WO 51e; z dobrych IlIil.­
ter)ałow i po naJu()w­
uyw llroju. 

:i przedam ~g~~; 
16. cretlnla frO m. i:I 011-
eyu. 

Ifi'OSZUkilJtl P;k~~ 
lub 1 z kuchoi~ cena·nie 
• tanowi rÓ~lllcy, oterty 
.składać" aomlnistracJI 
.KurJerll. ŁÓdzkiego" pod 
• X" .6." 

u1. A nc1rZ'J1a 1 L. 

Clioroby skórne i wene­
ryczne godziny prz.vić, .. 

II 9 • 11 I ,', rI 5 do 7 
,,1 p. n. Paali" <1-() 

1>IJO r. W U. Z. Łódź 

Poszukuj ę i~~~e~ 
wspu' Oef:{O gOSpo,3!ustwa 
02:1. wyjllzr1 .do P01Jno.UJlII. 
OCCłr1y do odm. "Kurje .. 
fil ł,(lrj:~1(1eqo'" pod J. K, 

PIanInO ew. Ii.r6\tl 
tortepl&fl 

p08Zl1k.U'e do wlDajęol. 
dia własnego ut! tltu. O­
ferty co adm. .Kutjora 
Lóozkiego" Bob • Piaoi-
11r.", 

. . t '0' r' po,rzlou:r 4010 
l Z wlęks:-l8go 110-

mu Przejazd 136. 

.. 
~;agumiO;te 

GOKUmenty 

tY.\. lell.sanoer SJkorsl!:l. 
.6\.4 OgroJowa Zł !6gubU 
jiat·.ę węg OIV;. 

..... efta ~i:;;;:;'-Z;;' 
stantyno SJc.bL nr. 4:.! 

zgu bIł pII.szpIJrt memiec­
l wy,lany w ŁOUZI OUI: 

i\arLlI re)6stm.CYJnll. 

nu .!jIl.UU 0;,1 1Il14UOli pa 
szport rosyjsKi wy­

dil/lY w Udzi oraz kar­
t9 rejestra.cyjną lS881~­
Ciln.ll:. 

.!luJa Lala M1Cb.do­
w Icz. Piolrkowslra 81 

~gulllłahrtę węglową. 

u· 
lłI'ttuterj bry­

la ty 
złoto. srebro, plą· 
tynę i ze(!'lIf"ki płacę 

ceny nI! j lIlyt3/:e 
Sienkiewloza nr. 20 
r.1. l6, ostlltnle welśe'e 

partu_ 

wojt. Akerm.. sg.-
bila palli por t nle 

mieekl •• y dany 'fi Ł()dlll 
ora'~ paszpor~ lamili In,. 
wydany " Łodzi oa {­
luJona ){ośka. lSl'lmula I 
Itr Akerman. 

Emflja Na.lman Alek, .. 
8androWIiC& 16 zgu­

bUl. paS3port n{j\młeekl 
",diWY w Łodzi oraz 
ksiqżec.ilkę legltym.ell. 
Ra n. bbleh tlla 2 osób 

t.ucta:.!o!! j)]j leUDlckI 
l'lAmleI!ZI{atT przJ nI. 

87Jopona 18, 1lt1(lUblł n.­
Mępu1ą<le "01mmenty: do 
wód oBobl.ty wydaol VI 
Łodzi dn. :I maroa 1920 
r. za ~ 13, * ~iad~ctwo 
na .ll:onla, paten, al. 
8przedat owo.ów, kwit 
1J oJ 811.0 11'1, ja~o m~ldu~ 
neli: zapasowy 1 1000 mk. 
qo.Ó1Jlt" 
/l':"4.lllk8 J tirz~ 1l0wSld, u· 
li"" grojó wa. 25 zgubił 
!HLę wę~lo\V1!I> 

łlSJ{lUI li ner, Ul. ' -

"Ieln aui? H, IIguoit 
dowód rs]estraoYloy \VI· 
dany VI ŁO'1zi. 

-ersz Sawarcberg :Li"· 
111! pIlSlIport aie-

Macki. ",aaDI VI Łgazi • 

9 - 12 24 sierpnia o god:t. g 

10 - 1 26 sierpnia o godz. 9 

10 - 12 26 sierpnia o godz. 9 

9 - 12 26 sierpnia o godz. 9 

18 U-Ił 
pJ.cęn!l1Iep8i1 ollny Za 

lir I ty 
złoto .ta~e srebro~ 
perły, fuira .ta~e 
zębJ i garderob. 
Piotrkowską nr. 9. 
lewa ofloyoll Il p. 

P. Ko~mn. 

I zrul W onlkr.e z~lIbił 
pUlIport niel'Diocki 

",,,dnn'" w fJ(l(ł7.l. 

JllłJ.noa .Jallleu, "~16. 
Ic.a li zlUbiła plIlZ­

!łut alemleoki "'4any 
.. IJ<1dI1 • .II.:IilłŻle!l, 18' 
,l\yullaell.o'l na chle. 
.Ia. :! OsÓI/. (tart1 "12:10. 
.. ~ eru 1.J role. 

I Q~lt Wabel'811.I, jł'łlle­
t1 la 2~ ilgubłł Ic~rtę w~ 
~'O"'l!. 

Janlliel TaJ'e[oaum "6-
'\Ił dzka 21 Bałuty r.a­

~bU nIlmeT od norotici 
140 I kit ązecztrę .toroż. 
l'cllrskfł 

J au ł OIilU:liJIl: lI!lUDIt pll 
8apor' polski "'ldaul 

w 19lsnm. 
J ani na ~liczepool&ll: :6!\-

gubUa palYtport .I1ls­
mleelo .,daIlV w {.od;>;!. 

J ewn\) ł(.IlUIIJOWtU6 óD.' 

gablI pAszport nie· 
t'IHI(~,kl wvcla.oy w ŁOlhd 

L&Jnuś Frslltte!, Drew­
nowska 33 zgub'! 

kartę re i!straCYJną roclI 
nil!; 1892 r' 

L ellpgld Rllsz zgnblł 
pUlOport .u18111JeOl!:i 

"1C1lłJJI 11' Lodd. 

ajlech LI8111&a AgU­
liii pai;lzp.rt IIO· 

.IUlAl W,JdMOY lf :ŁQllt.l 

P.ŻJtni~k~ 
pOwl'óteiła 

Konstantynawska 9 

6e.,!lIaciej Loiwisil.lc u· 
e'lII gnblł pIlSlIport pol­
,ki wJria.ny 'tU Łodzi. 

iiiiurJ II u... Jaui'lIel\l-
1li'"1il ska lIi/;ultila. ,as z­
,ort aie.ieckl Wloi!1ny 
'If Lod51. 
m.Aarcelo"i ! Jpal/lkle 
.ivlI Ulil SlI:radllllQ:lO pl.!. o 

Izpon nioluleck:l "yda­
llY w fJodzl 

~oszoll: •• wid ~her 
rlli zgubił pas,por~ pol 
liki wydany " łba.nt­
elll$ll I kar\~ rejeiHlI!lcyl 
113 1894 roeult[ 

h!i.li:aoll.a eflliSJIIll!U\ ZIJ. 
Rj!ubila p.UPO!'1 ni e 
mi'iJlIi "ldallY IV Sili e 
)~ .. Je. 
-----~---------Nlsel łlajJllan zgulJH 

II aszport niemilck! 
wydany w JJodill 01/1.& 
kartę re 8stracyJIlą rOC1l­
.(lIK 1 88::!. 

iii ,,~.It5a Nlldu ua .ligo 01111 
'WIJ pll.szporó VOISK! wr 
d.·IY w ł.,o(jyl, 

, OLlolerg lietelC XI115u' 
bU. pllIlpłrt ni e~ 

miseki wydany IV ŁOdzi 
1 karLę rcjeetr.!lcy JU" o­
rali p ateot :Ó'/.Ll!.l.ZCiI. Z<:· 

ehlle odQ~e do adaim­
.tracJi .Ku!;) Ira łaód~. 
klego' o 

ROllA .tIaum, Zgubiła 
plls!por. 111e,lll@cli:i 

W.l'uuoy w LodzJ, 

Prog'mnazjum Męsk ; a 

lI" ! _orJzi ~ll ... aw~aLka g 

Egol li iD,y Vi '~tepile i poprawlww" 
r ZPOI'?l1:' sit: 2;:, ~if'rplJip, l k0,e :;.:n:; 
l W1'2e~Ilia 1'. b. 

. Porlanj I de Id podwst p~e , wsi~p o 
nel, l, 11, Hl i IV przYJmuje I'an~elarj l\ 
szkOły cod:dell oie od 10-1. 

w ~-n ~l' t I~ H8n~!OWB' lr:~~v.l~j 
C. Waszczyńskiej 

.r;.ieloc&a 15. 

E~zandny 
poczną sit) 

cll:ł nGwo\~stępując'ych roz-
2li sierplIia_ Lekc;e 30 sJeqmia. 

Dyrekcja Towaq,ystwa Kredytowego 
m' Lodzi zawiadć,.m 8, że poczynając od 
23 b. m. dolączane będą nowe arkusze 
kuponowe do 5 prcc . listów zastawnych 
serj i VII ej (lrzeciego okresu). Dla do­
konania dolącz~nia winny by ć złożone 
oryginalne listy zastawne w celu opatrze­
nia ich odpowkdniemi stemplami. 

dostarcza szybko w najlepszem w:rkona­
niu, ~-łysZ?: rd R. S h łke Tow 

Z onr. par. Bydgoszcz - Szretery. 

~zmul Ah!l(l zaguhlł 
~ paslport polsld wy­
dany \V miltstecz:':u Q. 
dzie~ol. 

~zy III on Jilepct.arek za. 
rJJ gubił paszport. ro· 
SYIsicl wyU!l '7 w gUl. 
~iaoia Z" wafs 7,aw3Iriel. 

i;:li'lo,slal4' ::) lIOUO[<JW"':' 

., s4i. Gtow~ctm 12 za 
gUlJil pasJ.port p01Sltl 
tymcz8wwy, legltym ... -
c)ę ,wyllaną nu. kOleI, la 
świ.tdczenie od go~p()dll • 
fU j ;1('00 mlc. 

Ndi:ll:ljr Z.ygal, h! U· 
V SI'iego t5 :6~ub,t Kllr 
te wcglow&. 

\\ł1.!lawrzynleo sezer_lll 
łłW sl'i Z~UI>1t !lUt· 
pGrt r081180::1 wydauy w 
sm. PacIno i !{Itrt~ re­
je8\rl1cYJn~ rocznI!. lU. 

~!l.gublooo d O w o rJ y 
~ człoukow81(je wyda. 
ne przez Lę czYCll:i6 l'ow 
'Wzll;emne~o Kre1ylu nu. 
imię Sza\!sa r'Jk na o· 
gOlntł SUlllę 4W rubli. 

"iy<'eI6k Gs.lle zgubU PSt­
• S;!POft famHl loy wy· 
dany w Ladzl. 

~,j;a\a HaJla l{\Jrmillo 
... zgubiła. pas~port pOL 
ski lylUozaso~y wydany 
w Łodzi, 

enon Trojanowslci u 
~:.m gubił paszport II -
m'eokl III dany Vi Łodzi 
Oraz; malryLl:ulę 2l gima 
Sra 108. 

j;> oznaj siebie, poz' 
naj innych. ' 

Przyślljoie charakter 
pIsma. swój lub zaln te­
lesowane! o30by zako­
munikuJeole,rok, miesiąc 
ur01Ł60ia.. g lIu os6!) 
811łade. fil e na bliższa ro" 
daloa, na' tych. dan:vch. 
otrliYlOac'e od uczonego 
Ps)'cho. Grafologa 
SzylIera Szkolkika 
(aUlora. pra.C naHKowych) 
listem polecouym uauKO 
wą sLczegótową aoalizc:; 
charakteru. o[(rMleni e 
waZuiejszych zdlln:.eń ży­
ciowyoh. OdpowiedZI n" 
szczer/.e zal1 l1ne pytl\nia.. 
Cenne wsIrazówki i rlldy 
Praca naukom&. p: ~2lył' 
jeta~~z!wlnlkll za8zczy ~ 
COua mnóstwem ode21 w 1 
pOdzlękowafi \v· poezyl­
nych pismach krajowych 
1 ~ugrllllJCl.nycll. Analizę 
wy yłu. 81~ po otrzyma· 
nlU rok. 30. Adres ' ""ap­
aza"a "Ps)cDlooGra­
foloD ::łzy fe ·-Szknl .. 
nik II"s'ikna ~5-~.:. 


